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Drugi weekend września na długo 
pozostanie w pamięci bierunian. Działo 
się sporo. Była świetna zabawa, jak 
podczas występu Cleo, ale i wzruszające 
chwile, kiedy przedstawiciel ukraińskiego 
miasta Ostrog mówił o sytuacji w swoim 
kraju i pomocy mieszkańców Bierunia dla 
jego rodaków uciekających przed wojną. 
W piątek uwagę mediów przyciągnęło 
otwarcie Skweru Miast Partnerskich  
i towarzyszące mu odsłonięcie muralu, 
który już stał się hitem internetu.  
W sobotę w Bieruniu królowała Cleo  
i trzeba uczciwie przyznać, że takiego 
koncertu nie było w naszym mieście od 
dawna. Na zamknięcie trzydniowego 
maratonu imprez mieliśmy Dożynki, które 
w Bieruniu mają całkiem inny przebieg 
niż w większości miejscowości. 

Przeczytajcie i zobaczcie relację  
na str. 2-4. 
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Przez trzy dni działo się 
w Bieruniu więcej niż 
w niejednym mieście 
przez trzy miesiące. 



Piątkowe wydarzenia roz-
poczęły się uroczystą se-
sją rady miejskiej, pod-

czas której nadano tytuły „Za-
służony dla miasta Bierunia”. 
Otrzymali je chór „Harmonia”  

i Henryk Latocha, legendar-
ny piłkarz m.in. Górnika Za-
brze i reprezentacji Polski. Trud-
no o bardziej trafny wybór. Chór 
„Harmonia” na przestrzeni de-
kad stał się prawdziwą marka 

kulturalną i tożsamościową na-
szego miasta. Jest ozdobą naj-
ważniejszych uroczystości lokal-
nych, państwowych i kościelnych 
organizowanych w Bieruniu. Syl-
wetki legendarnego Henryka 

„Helmuta” Latochy też nie trzeba 
przedstawiać, ponieważ jest on  
w naszym mieście postacią zna-
ną, a dla kibiców wręcz kultową. 

Następnie uroczystości prze-
niosły się w plener i nabrały 

międzynarodowego charakte-
ru. Skwerowi w pobliżu Domu 
Kultury „Remiza” nadano imię 
Miast Partnerskich. 

Tablicę z nazwą tego 
miejsca odsłonił 
burmistrz Krystian 
Grzesica wspólnie  
z przedstawicielami 
naszych miast 
partnerskich: 
Gundelfingen  
w Niemczech, Moravský 
Beroun w Czechach 
oraz Ostrog na Ukrainie. 

Na skwerze znajduje się spe-
cjalny drogowskaz wskazują-
cy odległości. Najbliżej ma-
my do Moravskiego Berouna - 
tylko 125 km. Do Ostroga jest  
530 km, do Gundelfingen  
850 km, a do Meung-sur-Loire 
we Francji 1290 km. 

Dodatkową, artystyczno- 
towarzyską atrakcją tego wy-
darzenia było odsłonięcie mu-
ralu na ścianie amfiteatru. 
Dzieło powstało dla upamięt-
nienia 25 lat współpracy Bie-
runia z Moravským Bero-
unem. Jego autorem jest stre-
etartowy artysta Michał Ba-
nert. Malowidło przedstawia 
postacie utopca oraz niedź-
wiedzia, nawiązuje do legend 
obydwu miast.

Warto pamiętać, że prze-
strzeń nosząca od 8 września 
nazwę Skweru Miast Partner-
skich jest od kilku lat sukce-
sywnie poddawana rewitaliza-
cji. Niedawno stanęły tu pierw-
sze na Śląsku inteligentne tężnie 
solankowe zasilane energią sło-
neczną (szerzej piszemy o tym 
na str. 12). 
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DZIEŃ PIERWSZY 8 września piątek

Burmistrzowie polskiego i czeskiego Bierunia 
złożyli autografy na muralu.

Niemiecka delegacja przyjechała z prezentami, 
w tym z regionalnym przysmakiem - szynką.

Wzruszające słowa skierował do uczestników uroczystości 
przedstawiciel samorządu ukraińskiego miasta Ostrog.

Wśród dobrych przyjaciół

Tytuł „Zasłużony dla miasta Bierunia” otrzymali: chór „Harmonia” i Henryk Latocha.

Z udziałem przedstawicieli miast 
partnerskich skwerowi w pobliżu 
Domu Kultury „Remiza” nadano  
imię Miast Partnerskich.  
Odsłonięto też mural upamiętniający  
25 lat współpracy z czeskim miastem 
Moravský Beroun. 

Burmistrz Bierunia Krystian Grzesica i Marcin Nyga, przewodniczący Rady Miejskiej, w obecności delegatów z miast 
partnerskich odsłaniają tablicę z nazwą skweru. 

Pięknie o wspólnych, polsko-czeskich 
korzeniach mówił Honorowy Obywatel 

Bierunia, Alojzy Lysko.
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DZIEŃ DRUGI 9 września sobota

Maraton sobotnich imprez rozpoczął się jeszcze 
przed oficjalnym otwarciem Dni Bierunia.  
O godzinie 15.00 scenę opanowały dzieci z bie-

ruńskich szkół, przedszkoli i grup artystycznych. Wystą-
piły zespoły z Przedszkola nr 1, Przedszkola nr 2, Przed-
szkola nr 3 z oddziałami integracyjnymi, Szkoły Podsta-
wowej nr 1, Studio Baletowe Classica, Ognisko Muzyczne 
Edu-Artist. Warto podkreślić wspaniały występ taneczny 
Marty Bryły.

Dni Bierunia oficjalnie ruszyły o godz. 16.30. Jako 
pierwszy wystąpił czeski zespół Melodica. Później finalista 
The Voice of Poland Michał Bober zabrał nas w podróż 
sentymentalną, dedykowaną pamięci Krzysztofa Kraw-
czyka. Widowisko „Piękny Rejs” zostało owacyjnie przy-
jęte przez widzów i mogło się podobać się nie tylko fanom 
legendarnego piosenkarza. Dosyć nieoczekiwanie do gro-
na gwiazd koncertu dołączył... Michał Wójcik, wicemi-
nister Sprawiedliwości, który popisał się bardzo dobrym 
wykonaniem jednego z przebojów Krzysztofa Krawczyka.  
O godz. 20.30 na scenie pojawiła się gwiazda wieczo-
ru i bieruński rynek eksplodował. Cleo nie bez powodu 
zaliczana jest do ścisłej czołówki polskich piosenkarek. 
Jest profesjonalistką pod każdym względem. Potrafi - co 
pokazała w Bieruniu - nawiązać bardzo dobry kontakt  
z publicznością, a jej koncerty to prawdziwe show. Na tym 
jednak nie skończyło się sobotnie imprezowanie. Przed 
godz. 22 rozpoczął się pokaz laserów i sztucznych ogni,  
a przez następne dwie godziny bieruński Rynek zamienił 
się w dyskotekę z Dj Adminem za konsoletą. 

Królowa jest tylko jedna, 
a na imię ma CLEO!

Ten wieczór na długo pozostanie w pamięci 
bierunian. Wspaniała zabawa, wyjątkowa 
atmosfera, świetne występy, a na koniec 
prawdziwy koncertowy hit, lasery i dyskoteka. 
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DZIEŃ TRZECI 10 września niedziela

Dożynki i nie tylko
W całej Polsce obchodzone są dożynki, ale takich jak w Bieruniu nie ma nigdzie.

Dożynki w tradycyjnym rozumieniu są 
świętem wiejskim i rolniczym, zwią-
zanym z zakończeniem żniw. Bieruń 

nie jest gminą wiejską, ale za to słynącą z przy-
wiązania do tradycji. Dlatego w naszym mie-
ście Dożynki są zawsze okazją do zaprezento-
wania lokalnego dorobku kulturalnego i spo-
łecznej aktywności. Bieruński korowód do-
żynkowy tworzą mieszkańcy: od przedszko-
laków i uczniów, przez środowiska aktywne 

zawodowe, po emerytów i rencistów. Nie ma 
rolniczych maszyn, jest za to przegląd insty-
tucji oświatowych, klubów sportowych i róż-
nych organizacji. 

Przed południem odprawiono mszę świę-
tą. O godz. 15 spod Sanktuarium św. Walen-
tego ruszył korowód, a w godzinę później 
nastąpiło uroczyste otwarcie Dożynek. Na 
początek zespół „Nowobierunianki” zapre-
zentował „Obrzęd Chleba”. Widowisku to-

warzyszył występ zespołu folklorystycznego 
„Ścierniczanki”. Kolejną atrakcją była pre-
zentacja koron dożynkowych, która poprze-
dziła koncert Grzegorza Poloczka. Gwiazdą 
wieczoru był folkowy zespół „Krywań” z Za-
kopanego. Wystąpiły także zespoły z naszego 
miasta: „Ziemia Bieruńska” oraz „Bieruńskie 
Werble”. W tym roku honory Starostów Do-
żynkowych pełnili: Patrycja Trombali i Se-
bastiana Śleziony. 
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Pełną parą ruszyły prace zwią-
zane z przebudową drogi 
wewnętrznej na osiedlu Ho-

mera. Metamorfozie poddany zo-
stanie odcinek o długości około 150 
metrów - od zjazdu z ulicy Oświę-
cimskiej (na wysokości siłowni ple-
nerowej) do bloku Oświęcimska 

400c. W ramach inwestycji wyko-
nana zostanie jezdnia, miejsca po-
stojowe, zjazdy, chodnik oraz po-
bocza, a także kanalizacja deszczo-
wa. Droga bardzo potrzebowała re-

montu, ale nie tylko to jest ważne. 
Mieszkańcy zyskają również alter-
natywną drogę dojazdową z ulicy 
Oświęcimskiej do bloków na osie-
dlu Homera.

Dzięki staraniom władz miasta, rusza długo wyczeki-
wana naprawa nawierzchni jezdni na osiedlu Che-
mików, w pobliżu budynku Dziennego Domu SE-

NIOR+. Chodzi dokładnie o odcinek pomiędzy budynkami 
125-139. Naprawy dokona Polska Grupa Górnicza S.A. Od-
dział KWK „Piast -Ziemowit” .

W sąsiedztwie osiedla Chemików kilkadziesiąt lat temu fe-
drowała kopalnia, co doprowadziło do znacznych uszkodzeń 
sieci kanalizacyjnej. Nie bez wpływu na stan infrastruktury ka-
nalizacyjnej jest też jej wiek - wykonana w technologii rur be-
tonowych, przez lata była wielokrotnie przebudowywana. Aby 

sieć mogła być eksploatowana, wymagała regularnego czyszcze-
nia i konserwacji, co powodowało wiele uciążliwości dla miesz-
kańców.

Po przeanalizowaniu rosnących kosztów utrzymania i ryzy-
ka związanego z dalszą eksploatacją kanalizacji, jej zarządca - 
Bieruńskie Przedsiębiorstwo Inżynierii Komunalnej - podjął 
decyzję o konieczności wymiany odcinka pomiędzy blokami  
125-139 przy ulicy Chemików. Spółka zawarła ugodę z Polską 
Grupą Górniczą, która zobowiązała się pokryć koszty wymiany 
kanalizacji na tym odcinku.

Aby jednak zrealizować zadanie zgodnie z warunkami narzu-
conymi przez Gminę Bieruń, a mianowicie odtworzyć na peł-
nej szerokości nawierzchnię jezdni zniszczonej podczas wymia-
ny sieci - kopalnia zmuszona była zlecić wykonanie dokumen-
tacji projektowej. Okazało się bowiem, iż pierwotna warstwa as-
faltu ma różne grubości, a co gorsze, ułożona jest bezpośred-
nio na podłożu stanowiącym często piasek lub kostkę betono-
wą. Odtworzenie nawierzchni na takiej podbudowie nie roko-
wało szans na jej dłuższe użytkowanie, bardzo szybko wystąpi-
łyby spękania i ubytki. Żaden wykonawca nie udzieliłby rów-
nież gwarancji na tak przeprowadzone roboty.

Podjęto zatem jedyną racjonalną decyzję, aby droga mogła 
przez lata służyć mieszkańcom konieczne jest wykonanie od-
powiedniej podbudowy, a następnie położenie warstw asfal-
towych: wiążącej i ścieralnej. Powyższe, ze względu na koszty 
znacznie wyższe niż pierwotnie zakładano, wymusiło jednak 
przeprowadzenie przez kopalnię postępowania przetargowego 
celem wyłonienia wykonawców dokumentacji projektowej oraz 
prac budowlanych. To zaś w efekcie znaczne wydłużyło czas od-
tworzenia drogi. Wszystko zmierza jednak do szczęśliwego fi-
nału, a realizacja całego zadania zakończy się na przełomie paź-
dziernika i listopada tego roku.

W dobrym tempie idą prace przy przebudowie kanalizacji sanitarnej 
w Ścierniach. Przypomnijmy, że to jedna z największych, tegorocz-
nych inwestycji miejskich w w Bieruniu. Roboty prowadzone są  

w dwóch lokalizacjach - przy ulicy Marmurowej oraz w rejonie ulicy Warszaw-
skiej i ulicy św. Kingi. 

Planowo termin zakończenia inwestycji przypada w styczniu przyszłego ro-
ku. Władze miasta apelują do kierowców, rowerzystów i pieszych o zachowanie 
ostrożności! 

Kumulacja wydarzeń rocznicowo-kulturalnych na przełomie sierpnia i września nie spowodowała, że zamarł ruch 
inwestycyjny w mieście. Wręcz przeciwnie. Sporo się działo na bieruńskich placach remontowych i budowlanych.

Trwa przebudowa ulic 
Soleckiej i Sadowej Więcej niż remont

Koszt przebudowy 
drogi na osiedlu 
Homera wyniesie 
ponad 755 tysięcy 
złotych. Inwestycja 
zostanie zrealizowana 
do końca tego roku. 

3,8 mln zł 
koszt inwestycji

50 proc.
 dofinansowanie z Rządowego 

Funduszu Rozwoju Dróg

Dzięki pozyskanym przez 
Urząd Miejski środkom  
z Rządowego Funduszu Roz-

woju Dróg prace na odcinkach o łącz-
nej długości prawie 800 metrów zreali-
zowane zostaną do jesieni tego roku. 
Obecnie intensywnie prowadzone są 
roboty ziemne.

Na ten remont czekali mieszkańcy

Jak idzie budowa 
kanalizacji 
w Ścierniach?

3,8 mln zł 
wartość zadania

50 proc.
dofinansowanie z Rządowego 

Funduszu Inwestycji 
Strategicznych Polski Ład
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- Dzień dobry, dzień dobry. - Wy-
starczy kilka słów i pan Jerzy przeno-
si nas w inny, bo miniony świat. Cofają 
się lata, wracają wspomnienia, ożywa-
ją ludzie, których już nie ma. Ale dzię-
ki opowieściom mojego rozmówcy na-
dal żyją. 

ZACZYN

- Mój dziadek Paweł Wiśniowski 
był rodowitym bierunianinem. Drze-
wo genealogiczne naszej rodziny opra-
cował Roman Nyga na prośbę moje-
go kuzyna Leszka Karszni (jego i mo-
ja babcia były siostrami). Dziadek uro-
dził się w 1885 roku. Zawodu pieka-
rza uczył się u Jerzego Tyrola, którego 
piekarnia mieściła się przy dzisiejszej  
ul. Krakowskiej 18. W 1905 r. został 
powołany do odbycia służby wojsko-

wej. Służył we Wrocławiu. W 1907 ro-
ku wrócił do Bierunia i wymarzył sobie 
własną piekarnię. I krok po kroku swój 
cel realizował. Początkowo wynajmo-
wał pomieszczenie piwniczne w bu-
dynku, w którym dzisiaj mieści się Ap-
teka św. Walentego. Tam postawił piec 
i tak rozpoczęła się jego działalność.  
W późniejszym czasie wynajmował lo-
kal przy ul. Oświęcimskiej 426. Jego 
spełnianie marzeń przerwała I wojna 
światowa, w której brał udział. Po po-
wrocie z frontu kupił działkę budowla-
ną na rynku. Około 1922 roku zaczął 
budować dom, który istnieje do dzi-
siaj. Budowę ukończył w 1926 r. - ta-
ka zresztą data widnieje przy szczycie. 
Na parterze budynku otworzył swo-
ją piekarnię, a wraz z rodziną (z żo-
ną i czwórką dzieci, w 1928 r. urodził 
się najmłodszy syn, który 3,5 roku póź-

niej zmarł) zamieszkał na poddaszu. 
Pozostałe pomieszczenia wynajmował. 
Mieścił się tu m.in. warsztat znakomi-
tego bieruńskiego fotografa Wilhelma 
Miernika. Swój gabinet miał tu także 
dentysta Fengler. Mieszkała tu również 
nauczycielka matematyki, Wilhelmina 
Topolińska. Była to bardzo wykształco-
na kobieta. Pochodziła z Krakowa, ale 
skończyła studia w Wiedniu. W bie-
ruńskiej szkole uczyła przed wojną,  
a także kilka lat po wojnie. 

BEZ PRACY NIE MA 
KOŁACZY

Dziadek był znakomitym przedsię-
biorcą i poza swoją piekarnią prowa-
dził liczne interesy. Dzisiaj, jak się nad 
tym zastanawiam, myślę, że chciał 
swoim majątkiem dorównać innym 
znamienitym bieruńskim rodom. Jesz-
cze przed wojną kupił samochód, któ-
rym woził chętnych do Katowic. Wo-
ził również swoją dorożką zaprzężoną  
w piękne konie. Zachowały się nawet 
zeszyty, w których zapisywał, kogo wo-
ził, kiedy i za jaką opłatą. Mam rów-
nież zeszyt z zapiskami z kursu prawa 
jazdy, ale jego najstarszego syna, a mo-
jego wujka Jerzego. To on miał przejąć 

piekarnię, ale zginął na froncie drugiej 
wojny światowej. Po nim właśnie mam 
pierwsze imię. Paweł hodował tak-
że konie pociągowe, z pomocą których 
obrabiał pola tutejszych gospodarzy. 
Sam miał kilkanaście hektarów ziemi.  
I dziadek, i wujek posiadali paszport 
na 3 państwa, którym się posługiwali 
jeżdżąc wozem zaprzężonym w konie 
z towarami „na handel”, m.in. za gra-
nicę: do Sosnowca czy do Oświęcimia.  
I tak dziadek zbierał ziarnko do ziarn-
ka, grosz do grosza. Nieustannie praco-
wał. Był także członkiem przedwojen-
nej rady miejskiej. Niestety, wojenna 
rzeczywistość zniszczyła jego misternie 
budowany świat. Piekarnię prowadził 
do 1945 roku, kiedy to w styczniu został 
wywieziony na roboty do ZSRR, na te-
ren dzisiejszej Ukrainy, do kopalni. Już 
stamtąd nie wrócił. Jego piekarnię prze-
jęła Gminna Spółdzielnia „Samopomoc 
Chłopska” i prowadziła ją przez 25 lat, 
do 1970 r. Tuż po wojnie, kiedy to zmie-
nił się ustrój polityczny, tak się działo: 
dom Kocurka (który wynajmował lo-
kale na gasthaus: na karczmę i poko-
je), Braierowice (kamienica rzeźnika 
Braiera) czy dom Byoków także przeję-
ło państwo. Wszędzie tam, gdzie to by-
ło możliwe, eliminowano własność pry-

watną. Umożliwiła to ustawa o nacjo-
nalizacji przyjęta w 1946 r. Nie był to 
dobry czas dla rzemieślników. Dopie-
ro w latach 80. piekarnia powróciła do 
rąk rodziny i jej właścicielkami stały się 
moja babcia i mama. Przez kolejne lata 
piekarnię prowadzili najemcy. 

PRZYGODA  
Z KOPALNIĄ

Pan Jerzy po ukończeniu katowic-
kiej Wyższej Szkoły Ekonomicznej 
(późniejszej Akademii Ekonomicznej, 
dzisiaj Uniwersytetu Ekonomicznego) 
przepracował 10 lat w KWK „PIAST”. 
Odszedł na własne życzenie, pracując 
na stanowisku kierownika Działu Pla-
nowania i Analiz Ekonomicznych. 

W 1989 roku wraz z żoną Teresą 
podjęli niezwykle trudną decyzję: po-
stanowili przejąć rodzinną tradycję  
i od 1 sierpnia zaczęli prowadzić pie-
karnię. Wiele było do zrobienia: trze-
ba było wszystko wyremontować, ku-
pić nowe maszyny, zatrudnić fachow-
ców, a wreszcie samemu zdobyć mi-
strzowski dyplom. Pan Jerzy wspomi-
na, m.in., że przy rozbiórce pieca na-
tknął się w jego izolacji na przedwo-
jenne szkło. Na tej podstawie stwier-

JERZY PASTUSZKA 
- ekonomista z duszą piekarza i historycznym zacięciem

Poranek na bieruńskim rynku. Dzień jak co 
dzień. Krzątający się ludzie, każdy zanurzony 
w swojej codzienności. I już z daleka widoczna 
rozpoznawalna postać - Pan Jerzy Pastuszka, 
którego na rynku można spotkać niemal 
codziennie. Jak zawsze uśmiechnięty, życzliwy  
i niezwykle otwarty.

Jerzy Pastuszka przed piekarnią, którą prowadził wraz z żoną przez 33 lata.
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Państwo Teresa i Jerzy Pastuszka z dożynkowym kołoczem, 2008 r.
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JERZY PASTUSZKA 
- ekonomista z duszą piekarza i historycznym zacięciem

Nasz spacer pozwoli uczest-
nikom poznać historię bie-
ruńskich mistrzów rzemio-

sła. Na przełomie XIX i XX wieku 
dzieła rzemieślników z Bierunia zna-

ne i chętnie kupowane były w całej 
okolicy. Niegdyś wykonywane profe-
sje przekazywane były z ojca na sy-
na i stały się rodzinnymi tradycja-
mi. Część dawnych zawodów zanik-
nęła ze względu na postęp techno-
logiczny, natomiast niektóre istnieją 
do dziś i mają się dobrze. Uczestni-
cy spaceru odwiedzą miejsca, w któ-
rych niegdyś mieściły się pracownie 
bieruńskich mistrzów (Długoniów, 
Kulasów, Braiera) oraz poznają ich 
tajemnice. Ponadto w trakcie spa-
ceru można będzie usłyszeć o zmia-
nach, jakie dokonały się w zabytko-
wej zabudowie bieruńskiego rynku  
i jego okolicy na przestrzeni lat,  
a także o mieszkańcach poszczegól-
nych budynków. Dotrzemy także do 
willi słynnego Banasza, ale i zobaczy-
my zabudowania dawnego warsztatu 
Ludwika Michalika czy Jana Krupy.

EUROPEJSKIE DNI 
DZIEDZICTWA W BIERUNIU
Muzeum Miejskie w Bieruniu (w organizacji) zaprasza na spacer 

„Rzemiosło ojca dziedzictwem syna - spacer śladami 
dawnego rzemiosła bieruńskiego”

Naszym przewodnikiem będzie Jerzy Pastuszka, bierunianin, 
miłośnik i pasjonat historii miasta oraz... rzemieślnik.  

START: niedziela, 17 września, godz. 16.00

SERDECZNIE ZAPRASZAMY!!!

Jerzy Pastuszka zaprasza na spacer.
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„Ja, żołnierz Wojska Polskiego, przy-
sięgam służyć wiernie Rzeczpospolitej 
Polskiej, bronić jej niepodległości i gra-
nic, stać na straży Konstytucji, strzec 
honoru żołnierza polskiego, sztandaru 
wojskowego bronić. Za sprawę mojej Oj-
czyzny, w potrzebie krwi własnej ani ży-
cia nie szczędzić. Tak mi dopomóż Bóg”.

Te słowa przysięgi wojskowej padły 
na bieruńskim rynku 3 września. Wy-
powiedzieli je obywatele-żołnierze, 
którzy wstąpili do 13. Śląskiej Bryga-
dy Obrony Terytorialnej im. ppłk. Ta- 

deusza Puszczyńskiego ps. Konrad 
Wawelberg. Wśród przysięgających 
ponad 50 proc. stanowią uczniowie. 
Słowa roty wypowiedzieli również 
nauczyciele, studenci, nauczycielka 
przedszkola, górnik oraz pracownicy 
resortu obrony narodowej. Hasłem 
terytorialsów jest: „Zawsze gotowi, 
zawsze blisko”.

W uroczystościach wzięli udział, 
m.in. Mariusz Błaszczak, minister 
Obrony Narodowej i Krystian Grzesi-
ca, burmistrz Bierunia. 

Za mundurem Bieruń sznurem
Przy ogromnym zainteresowaniu mieszkańców na bieruńskim Rynku, 3 września 
przysięgę złożyli żołnierze 13. Śląskiej Brygady Obrony Terytorialnej. 

MARIUSZ BŁASZCZAK,  
minister obrony narodowej
Putin postanowił odbudować imperium 
rosyjskie, a imperium rosyjskie zawsze 
zagrażało narodom żyjącym  
w sąsiedztwie. Najlepszą odpowiedzią 
na te groźby jest wzmacnianie wojska 
- wzmacnianie poprzez zwiększanie 
liczebności wojska i zwiększanie jego 
wyposażenia. 

KRYSTIAN GRZESICA,  
burmistrz Bierunia
Żołnierze, którzy dzisiaj złożyli 
przysięgę, są symbolami odwagi 
i patriotyzmu. To oni są naszymi 
prawdziwymi bohaterami.

dził, że dolna część pieca to jeszcze 
dzieło dziadka, a GS remontował tyl-
ko jego górną część. 

Pan Jerzy piekarnię prowadził do 
końca 2022 r., a więc 33 lata. W tym 
czasie wykształcił wielu uczniów,  
a niepowtarzalny smak jego chleba  
i bułek zna każdy bierunianin (i nie 
tylko). Od stycznia postanowił przejść 
na zasłużoną emeryturę. 

I... nadal nie ma czasu. 
Piekarnię obecnie prowadzi jej wie-

loletni pracownik, Marcin Czech. 

PODZIĘKOWANIA 

Serdecznie dziękuję Panu Jerzemu za 
wspaniałe opowieści o bieruńskiej histo-
rii, za poświęcony czas oraz wszystkie 
wspomnienia, fakty i anegdoty. W niniej-
szym poście zmieściła się zaledwie mała 
cząstka naszych rozmów i ogromnej wie-
dzy Pana Jerzego. Mamy nadzieję, że to 
zaczątek naszej współpracy.

AGNIESZKA SZYMULA
Dyrektor Muzeum Miejskiego  

w Bieruniu (w organizacji)
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10 lat,  
170 wniosków

Bieruń rozpoczął proces aktualizacji 
jednego z najważniejszych dokumentów 
dotyczących przyszłości i zagospodaro-
wania terenu - Studium kierunków i za-
gospodarowania przestrzennego. Dla-
czego?

- Studium, które obecnie obowiązuje  
w Bieruniu, zostało stworzone 10 lat te-
mu, mając na uwadze długofalowe plany 
przestrzenne. Ale Bieruń dzisiaj różni się 
od tego sprzed dekady. Dlatego nadszedł 
czas na aktualizację tego dokumentu - 
mówi Krystian Grzesica, burmistrz Bie-
runia. - Na przestrzeni lat otrzymaliśmy  
w sumie 170 wniosków, które nie mogą 
być zrealizowane w ramach obecnego Stu-
dium. To pokazuje, że bierunianie oczeku-
ją nowego podejścia do kwestii przestrzeni 
w mieście i jesteśmy zdecydowani sprostać 
tym oczekiwaniom.

Zrozumieć  
Studium

- Studium to nic innego jak planistycz-
na wizja miasta - wyjaśnia Łukasz Ode-
lga, naczelnik Wydziału Gospodarki 
Przestrzennej i Nieruchomości Urzędu 
Miejskiego w Bieruniu. - Jest w nim m.in. 
mowa o tym, jak będzie rozwijało się na-
sze miasto, w jaki sposób może być prze-
budowany układ drogowy, na których te-
renach będzie można realizować inwe-
stycje o określonych funkcjach: mieszka-
niowej, usługowej, produkcyjnej itd. Stu-

dium określa także, jakie obszary mogą 
pozostać otwarte dla celów rolniczych czy 
rekreacyjnych, a które tereny lub obiek-
ty mogą być chronione ze względu na ich 
wartość przyrodniczą lub kulturową. Na-
leży tu podkreślić, że zapisy Studium ma-
ją charakter ogólny i nie stanowią prawa 
miejscowego.

Co ważne, Studium daje jedynie ogól-
ny zarys. Przykładowo: nie precyzuje czy 
zielony teren ma stać się parkiem, skwe-
rem czy trawnikiem. Nie podaje też har-
monogramów inwestycji ani potencjal-
nych inwestorów.

- Studium to fundament dla drugie-
go dokumentu, Planu Zagospodarowania 
Przestrzennego - tłumaczy Łukasz Ode-
lga. - Plan konkretyzuje już takie infor-
macje, jak linia zabudowy, przewidywa-
ny przebieg drogi, czy rodzaj zabudowy. 
Co ważne, taki plan również każdorazo-
wo poddawany jest konsultacjom, tak by 
mieszkańcy mogli się wypowiedzieć. 

Na tym etapie, mieszkańcy mają moż-
liwość odnieść się do projektu Studium. 

Minimalne zmiany, 
maksymalny efekt

Zmiany w bieruńskim Studium to ra-
czej niewielkie dostosowania, a nie rady-
kalne przekształcenia.

- W odniesieniu do nowego Studium, 
nie mówimy o rewolucji. Co istotne, na te-
renach objętych obowiązującym Studium, 
na których dodatkowo został uchwalo-
ny Plan Zagospodarowania Przestrzenne-
go, nie jesteśmy w stanie z łatwością obni-

żyć funkcji tych obszarów - wyjaśnia bur-
mistrz Krystian Grzesica. - Takie dzia-
łanie, na przykład przekształcenie funkcji  
z mieszkaniowej na rolniczą, generowa-
łoby konieczność wypłacenia dużych od-
szkodowań dla właścicieli gruntów, po-
nieważ ich działki drastycznie straciłyby 
na wartości. Te koszty obciążyłyby budżet 
miasta i, ostatecznie, mieszkańców, którzy 
są podatnikami. Dlatego celem nowego 
Studium jest zoptymalizowanie zarządza-
nia przestrzennego w Bieruniu, uwzględ-
niając aktualne potrzeby i oczekiwania 
naszych mieszkańców.

W kontekście wprowadzanych zmian, 
warto zwrócić uwagę na kilka kluczo-
wych aspektów. Po pierwsze, planowane 
są nowe strefy aktywności gospodarczej 
na ul. Soleckiej, a także w rejonie powsta-
jącej drogi ekspresowej S1 przy kopalni 
KWK „Piast” oraz ich nieznaczne rozsze-
rzenie na ul. Hodowlanej i Chemików.

- W okolicy kopalni KWK „Piast”, zgod-
nie z naszą Strategią Rozwoju na lata do 
2035, zaplanowaliśmy utworzenie Nowe-
go Centrum. W nowym Studium, ten ob-
szar jest przeznaczony głównie na różne-
go rodzaju usługi, zarówno publiczne jak 
i komercyjne - wyjaśnia naczelnik Ode-
lga. - Przewidujemy również aktualizację 

przebiegu trasy drogi ekspresowej S1, wraz 
z obwodnicą i łącznicą. Dodatkowo, w od-
powiedzi na indywidualne wnioski, pla-
nujemy zwiększyć liczbę obszarów prze-
znaczonych dla nowej zabudowy miesz-
kaniowej w różnych częściach miasta.

Zmiany dotyczą także terenów w oko-
licach ulic Kościelnej i Sośniny. Począt-
kowo miały one służyć aktywności go-
spodarczej, ale teraz zyskają nową funk-
cję. W praktyce powstanie tam „bufor”, 
który oddzieli drogę ekspresową S1 od 
zaplanowanej zabudowy mieszkaniowej, 
zwiększając w ten sposób komfort i bez-
pieczeństwo mieszkańców.

Ponadto, nowe Studium kładzie na-
cisk na aspekty związane ze zrównowa-
żoną energią, jak rosnąca rola systemów 
retencji wody czy paneli słonecznych. 
Obecne Studium w Bieruniu uniemoż-
liwia montaż paneli fotowoltaicznych  
w największych zakładach produkcyj-
nych, co komplikuje radzenie sobie 
przedsiębiorcom z rosnącymi cenami 
energii. Nowe Studium ma na celu ure-
gulowanie tych kwestii.

Nie są to jednak jedyne obszary, na 
których koncentruje się nowy dokument. 
Kiedy mowa o planowaniu przestrzen-
nym, rozwijający się przemysł również 

angażuje uwagę mieszkańców - nie tyl-
ko w Bieruniu, ale i w innych miastach.

- Zdaję sobie sprawę, że dla niektó-
rych mieszkańców idea nowych inwesty-
cji przemysłowych może wywoływać pew-
ne obawy. Ale warto spojrzeć na to nie tyl-
ko jako na konieczność, ale przede wszyst-
kim jak na szansę. Szczególnie w kontek-
ście zbliżającego się zakończenia działal-
ności przez kopalnię KWK „Piast”, te in-
westycje mogą być motorem napędowym, 

Za nami cykl spotkań z mieszkańcami Bierunia.

Dyskusja o Studium! Dyskusja o Studium! 
Trzy spotkania dotyczące kluczowego dla 
Bierunia Studium uwarunkowań 
i kierunków zagospodarowania przestrzennego 
już za nami. Zainicjowana otwarta dyskusja 
przyciągnęła liczne grono zainteresowanych 
mieszkańców. Warto podkreślić, że możliwość 
składania uwag i propozycji pozostaje otwarta 
aż do 3 października. Czym jest to Studium, 
jakie wprowadzi zmiany i jak mieszkańcy 
Bierunia mogą wpłynąć na jego kształt?
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który podniesie standard życia w Bieru-
niu. To dla nas okazja, aby zabezpieczyć 
i zwiększyć wpływy do budżetu miasta,  
a tym samym zapewnić jego stabilny roz-
wój - wyjaśnia burmistrz Grzesica. 

Cykl spotkań  
z mieszkańcami

Bieruński magistrat podkreśla zna-
czenie otwartej komunikacji z miesz-

kańcami w kontekście nowego Stu-
dium. 

- Frekwencja na każdym z trzech spo-
tkań była imponująca, a dyskusja rze-
czowa i wnikliwa - podkreśla burmistrz 
Grzesica. - Dziękuję wszystkim uczest-
nikom za tak aktywne zaangażowanie  
w sprawy Bierunia. To właśnie takie oby-
watelskie społeczeństwo buduje trwałe 
rozwiązania. 

Projekt Studium jest publicznie do-
stępny, zarówno online na oficjalnej 
stronie BIP Urzędu Miejskiego w Bie-
runiu, jak w Urzędzie Miejskim przy  
ul. Rynek 14 (segment A, piętro II, po-
kój nr 204).

- Zachęcamy wszystkich mieszkańców 
do zapoznania się z projektem Studium 
i zgłaszania swoich uwag do projektu - 
podkreśla Agnieszka Kijas, rzecznik 
prasowa Urzędu Miejskiego w Bieru-
niu - Można to zrobić w formie pisemnej 
do Burmistrza Miasta Bierunia, aż do  
3 października 2023 r. Żeby ułatwić spra-
wę, dostępny jest wniosek, który można 
pobrać z naszej strony internetowej.

Złożone uwagi zostaną szczegółowo 
przeanalizowane i włączone do proce-
su decyzyjnego. Ostateczne postanowie-
nia w sprawie podejmie Rada Miejska  
w Bieruniu w formie uchwalenia nowe-
go Studium i rozpatrzenia nieuwzględ-
nionych uwag. Finalne postanowienia 
wyrażone Uchwałą zostaną opubliko-
wane na stronie BIP Urzędu Miejskiego  
w Bieruniu.

Za nami cykl spotkań z mieszkańcami Bierunia.

Dyskusja o Studium! Dyskusja o Studium! 

Piknik odbył się na obiekcie BAP 
Piast Gol z inicjatywy radnej 
Natalii Grosman i przy organi-

zacyjnym zaangażowaniu Miasta Bie-
ruń, BOK i BOSiR. Imprezie towarzy-
szyły: Dzień Baniek Mydlanych i Świę-
to Kolorów.

Piknikowi sprzyjała słoneczna pogo-
da. Było gorąco, ale o ochłodę zadbali 
druhowie z OSP Bieruń Nowy. Nikomu 
nie brakowało energii do zabawy. Dzie-
ci tłumnie uczestniczyły w konkuren-
cjach sprawnościowych i sportowych 
przygotowanych przez Klub Sportowy 
Ronin, BAP Piast Gol i Bieruński Ośro-
dek Sportu i Rekreacji.

Wielkim powodzeniem cieszyły się 
warsztaty kulinarne, przygotowane 
przez Firmę cateringową Wyndzok. 
Dodatkową atrakcją był pokaz zabyt-
kowych samochodów, przygotowany 
przez Tyski Ruch Klasyków. 

Z kolei modele jeżdżące i latają-
ce zaprezentowała Modelarnia LOK 
Bieruń. 

Odbył się też konkurs na najlepszy 
maszkiet. Spośród wszystkich ciast, ju-
ry wybrało tort w kształcie jeża, doce-
niony zarówno za misterną dekorację, 
jak i za smak. Po wyłonieniu zwycięz-
ców wszyscy mogli spróbować kon-
kursowych wypieków. 

Animacje i zabawy dla dzieci zapew-
niły też firmy Beskid Media i Events 
Factory. Piknik zakończył się zabawą 
przy muzyce z DJ-em.

Tak się bawią na osiedlu Węglowa
Od pikniku na osiedlu 
Węglowa minęło już 
trochę czasu, ale jego 
uczestnicy wciąż mają 
w pamięci świetną 
atmosferę i szeroki zestaw 
atrakcji dla całych rodzin. 
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Podczas spotkania autor-
skiego była okazja, by po-
znać bliżej dorobek pisar-

ski Hanny Greń, dowiedzieć się, 

skąd autorka poczytnych kry-
minałów czerpie inspiracje oraz 
nad jakimi książkami aktualnie 
pracuje. Hanna Greń zadebiuto-

wała w 2014 roku serią opowia-
dań „W Trójkącie Beskidzkim”, 
do których należą: „Cynamono-
we dziewczyny”, „Uśpione królo-

Dla tych nieco starszych, na scenie amfite-
atru zaprezentował się zespół Meta Me-
nardi działający przy Bieruńskim Ośrodku 

Kultury, który pod sceną zgromadził nie tylko fanów 
mocnego brzmienia, ale także romantycznych bal-
lad. Chłopaki jak zwykle dali czadu!

Na koniec świętowaliśmy 15-lecie działalności ar-
tystycznej zespołu MIXER BAND, który swoimi ta-
necznymi rytmami sprawił, że ciężko było ustać  
w miejscu. Całemu zespołowi życzymy dalszej ak-

tywności twórczej i... jeszcze niejednej Złotej Płyty 
na swoim koncie!

Publiczność na obu koncertach, mimo tak bardzo 
różniących się od siebie muzycznie, bawiła się do-
skonale.

To było ostatnie wydarzenie kulturalne w ramach 
Letniego Rynku organizowanego przez Bieruński 
Ośrodek Kultury, na których mamy nadzieję, że ba-
wiliście się tak dobrze jak my. Kolejny Letni Rynek 
za rok! (BOK)

Spotkanie autorskie i muzyczna 
podróż po historii tanga
W ramach Letniego Rynku’2023 
odbyło się spotkanie autorskie 
z pisarką powieści kryminalno-
obyczajowych Hanną Greń  
oraz koncert muzyki 
latynoamerykańskiej duetu 
Mateusz Wąż i Jakub Kupiec. 
Ze względu na niepogodę, tym 
razem wydarzenia odbyły się  
w kinoteatrze „Jutrzenka”. 

Pożegnanie lata w DK „Remiza”
Energicznie, radośnie , pozytywnie i w gorącej muzyczno-sportowej 
atmosferze pożegnaliśmy lato w Amfiteatrze przy DK „Remiza”. Na 
najmłodszych uczestników czekały przygotowane przez Bieruński Ośrodek 
Sportu i Rekreacji zabawy zręcznościowe, sportowe animacje oraz dmuchańce, 
które oblegane były przez cały czas. Dodatkową atrakcją był bieg z nagrodami 
oraz przejazd autkami buggy, na których dzieciaki szalały jak nigdy. 



Dla mieszkańców, na bie-
ruńskim Rynku za-
grał duet Formation-In,  

który tworzą mistrz instru-
mentów perkusyjnych i dobrze 
wszystkim znany w Bieruniu ar-
tysta, Krzysztof Nowakowski, 
który wielokrotnie występował 
już na naszych scenach oraz gi-
tarzysta Przemek Hanaj - absol-
went Wydziału Jazzu i Muzyki 
Rozrywkowej Akademii Muzycz-
nej w Katowicach, muzyk sesyj-
ny współpracujący z wieloma ar-
tystami podczas polskich i mię-
dzynarodowych projektów kon-
certowych.

Słuchacze przenieśli się w cu-
downy jazzowy nastrój dzięki 

akustycznemu duetowi, w któ-
rym prowadzącym instrumen-
tem był perkusyjny wibrafon- 
metalowy odpowiednik drew-

nianego ksylofonu - wspomaga-
ny gitarą. 

Koncert ten był wyjątkowy  
i klimatyczny, dźwięki wibrafonu 

wspaniale współgrały z ciepłym 
wieczorem i zachodzącym za 
rynkowe kamieniczki słońcem. 

(BOK)

we”, czy „Popielate laleczki”. Aktu-
alnie na swoim koncie ma ponad  
20 książek, w tym cykle: „Śmier-
telne wyliczanki”, „Dionizę Re-
mańską”, a także „Polowanie na 
Pliszkę”. Po spotkaniu był czas na 

autografy oraz na rozmowę z pi-
sarką, która chętnie odpowiadała 
na pytania i dzieliła się z publicz-
nością anegdotami z życia pisarza. 
Książki Hanny Greń są dostępne 
w bieruńskich bibliotekach.

Po spotkaniu wszyscy mogli 
wsłuchać się w koncert utalen-
towanych, młodych muzyków - 
Mateusza Węża i Jakuba Kupca, 
którzy zabrali publiczność w mu-
zyczną podróż po historii tanga 
- a to wszystko dzięki utworom 
Astora Piazolli i innym kompo-
zycjom muzyki latynoamery-
kańskiej. Muzycy zaprezentowa-
li również kilka utworów z prze-
pięknej, inspirowanej muzyką 
celtycką ścieżki dźwiękowej do 
gry Heroes of Might and Magic 
IV. Muzyczny poziom obu arty-
stów podniósł kolejną poprzecz-
kę „Letniego Rynku”.

Mimo kaprysów, pogody fre-
kwencja dopisała zarówno na 
spotkaniu autorskim, jak i pod-
czas koncertu, a mieszkańcy  
z nowymi, muzycznymi do-
świadczeniami opuszczali mury 
bieruńskiej „Jutrzenki”.  (BOK)
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Jazzowa magia na Rynku
W niedzielę, 20 sierpnia odbył się kolejny koncert z cyklu Letni Rynek, na który  
w lipcowe i sierpniowe niedzielne popołudnia zapraszał Bieruński Ośrodek Kultury.

Być można od dawna 
macie w swoich gło-
wach pomysły pro-

jektów, których realizacji się 
obawiacie, nie macie środ-
ków albo nie wiecie jak się za 
nie zabrać? Katowice Mia-
sto Ogrodów oraz Metropo-
lia GZM przychodzą Wam z 
pomocą.

Rusza projekt „Spójnik!”, dzię-
ki któremu będziecie mieli szan-
sę na realizację przedsięwzięć z 
zakresu działalności kultural-
nej i społecznej, którego przy-
gotowanie bez wsparcia progra-
mu byłoby utrudnione lub nie-
możliwe.

Wsparciem objęte są projekty, 
które w swoim zakresie obejmu-
ją takie tematy jak:
n aktywności sąsiedzkie, 
n aktywizacja lokalnych spo-

łeczności, 
n lokalna historia i dziedzictwo, 
n oddolne inicjatywy społeczne,

n aktywności oparte na wię-
ziach społecznych, 

n aktywności skierowane do 
społeczności/miejsc wymaga-
jących szczególnego wsparcia.
Na swój projekt możecie 

otrzymać wsparcie finansowe w 
wysokości 5000 zł brutto!!

Podmiotami uprawniony-
mi do uczestnictwa w Progra-
mie są samorządowe instytucje 
kultury z obszaru GZM, zachę-
camy jednak grupy nieformalne 
do zgłaszania swoich pomysłów 
do Bieruńskiego Ośrodka Kul-
tury. Współpraca z lokalną spo-
łecznością jest dodatkowo punk-
towana! 

Uruchomcie pokłady swojej 
wyobraźni i kreatywności, gdyż 
nabór wniosków potrwa tylko 
do 19.09.2023!

Wszystkie informacje do-
stępne na stronie katowickiego 
Miasta Ogrodów oraz Katowice 
GZM 2029. (BOK)

Spójnik dla społeczników
Masz chęć, pomysł i chcesz działać? Napisz projekt, zgłoś 
go do Bieruńskiego Ośrodka Kultury i zgarnij 5 tys. zł! 
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Dzięki opowieściom 
właścicieli „Koziej 
Zagrody” wszyscy 

mogli bliżej poznać kultu-
rę góralską, dowiedzieć się, 
jak beskidzcy górale wzywali 
pomoc i jak zapraszali się na 
wspólne tańce, wygrywając 
melodię na trombicie. Pozna-
li różnice między piszczałką 

a fujarką oraz dowiedzieli się 
co to okaryna.

Po porządnej dawce mu-
zycznych informacji, mieli 
okazję własnoręcznie wyko-
nać filcową pamiątkę i prze-
konać się, że praca z praw-
dziwą owczą wełną przyno-
si wiele satysfakcji i wyci-
szenia. Te zadanie sprawi-

ło wszystkim dużo radości,  
a „wełniane prace” były god-
ne podziwu.

Kolejna atrakcja czeka-
ła na uczestników wyjazdu 
w kolybie, drewnianym sza-
łasie, w którym, przy żywym 
ogniu, można było wysłuchać 
interesującej opowieści o ba-
cach, wypasaniu owiec, wa-

rzeniu sera i podtrzymywa-
niu ognia, bez którego góra-
le nie wyobrażają sobie życia. 
Jednak prawdziwym zdziwie-
niem było, kiedy okazało się 
że sławne serki z grilla, któ-
re zajadamy z żurawiną to nie 
oscypki, a redykołki. Dzięki 
warsztatom, uczestnicy mieli 
okazję własnoręcznie je przy-
gotować i przekonać się, że 
takie, prosto z kolyby, są naj-
smaczniejsze.

Ostatnią, i pewnie dla 
wszystkich najważniejszą 
atrakcją, było karmienie kóz. 
Na ten punkt programu cze-
kali nie tylko wycieczkowi-
cze, ale przede wszystkim 
urocze lokatorki beskidzkiej 
zagrody.

Ciepłe przyjęcie przez go-
spodarzy oraz możliwość po-
znania kultury beskidzkich 
górali była wspaniałym do-
świadczeniem, a Kozia Za-
groda okazała się magicznym 
miejscem, godnym polecania 
każdemu. (BOK)

Z Bierunia do Brennej
W sierpniu Bieruński 
Ośrodek Kultury zabrał 
chętnych na wycieczkę  
do Koziej Zagrody  
w Brennej. Uczestnicy 
podjęli pasterskie 
wyzwanie i przenieśli 
się w czasie 
o 500 lat wstecz!

Pierwsze na Śląsku inteligentne tężnie solankowe 
POWSTAŁY W BIERUNIU!
W Bieruniu Nowym, na terenie mini-parku przy 
ulicy Remizowej zostały zamontowane inteligentne, 
fotowoltaiczne tężnie solankowe. Mieszkańcy 
mogą już z nich korzystać. To kolejny krok na drodze 
realizacji kompleksowej rewitalizacji tego terenu.

Inteligentne tężnie są zasilane panelami słonecznymi, nie wymajają pod-
łączenia do sieci elektrycznej i kanalizacyjnej. Dzięki czujnikom ruchu 
uwalniają nasyconą mikroelementami mgiełkę solankową tylko wtedy, 

kiedy użytkownik usiądzie na ławeczce. Urządzenie nie zużywa energii ani 
solanki, gdy nikt z niego nie korzysta. Z jednej tężni może jednocześnie ko-
rzystać do 10 osób.

- Są to pierwsze inteligentne tężnie zamontowane na Śląsku, a w całej 
Polsce jest dopiero około 10 takich urządzeń - mówi Michał Żerdka, 
dyrektor Bieruńskiego Ośrodka Sportu i Rekreacji. - Te urządzenia po-
jawiły się na rynku niedawno, jako alternatywa dla tradycyjnej, dużej 
tężni. Szacujemy, że koszt roczny utrzymania jednej inteligentnej tężni 
zamknie się w kwocie 2 tys. zł, podczas gdy dla tężni tradycyjnej - co 
wiemy z doświadczeń innych samorządów - jest to nawet 30-40 tys. zł.
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Te trzy urządzenia tworzą ide-
alny zespół, który pozwa-
la na znaczne obniżenie ra-

chunków za prąd i ogrzewanie, a także na 
zwiększenie niezależności energetycznej 
i dbanie o środowisko. 

Jak działa połączenie 
fotowoltaiki z pompą 
ciepła i magazynem 
energii i jakie korzyści 
niesie dla użytkowników?

Pompa ciepła to urządzenie, które 
wykorzystuje odnawialne źródła ener-
gii, takie jak powietrze, woda lub grunt 
do ogrzewania budynku i podgrzewania 
wody użytkowej. Fotowoltaika to tech-
nologia, która umożliwia przetwarzanie 
promieniowania słonecznego na ener-
gię elektryczną. Magazyn energii z kolei 
to system, który pozwala na gromadze-
nie nadwyżek energii elektrycznej i wy-
korzystywanie jej w późniejszym cza-
sie. Połączenie pompy ciepła z fotowolta-
iką i magazynem energii polega na tym, 
że energia elektryczna wyprodukowana 

przez panele fotowoltaiczne jest wyko-
rzystywana do zasilania pompy ciepła, 
która z kolei dostarcza ciepło do budyn-
ku. Nadwyżki energii elektrycznej, które 
nie są zużywane przez pompę ciepła lub 
inne urządzenia domowe, są magazyno-
wane w akumulatorach lub oddawane do 
sieci energetycznej. W ten sposób tworzy 
się system, który jest niezależny od kon-
wencjonalnych źródeł energii i zapewnia 
wysoki komfort cieplny oraz oszczęd-
ność kosztów. 

Dlaczego warto?

Niewątpliwie największym plusem jest 
oszczędność kosztów. Połączenie pompy 
ciepła z fotowoltaiką i magazynem ener-
gii pozwala na znaczne obniżenie ra-
chunków za prąd i ogrzewanie, ponie-
waż energia elektryczna jest produkowa-
na przez panele słoneczne, a nie kupo-
wana z sieci. Ponadto nadwyżki energii 
elektrycznej mogą być sprzedawane do 
sieci lub wykorzystywane do ładowania 
samochodu elektrycznego. Z badań wy-
nika, że połączenie pompy ciepła z foto-
woltaiką może obniżyć koszty ogrzewa-
nia o 50-70%, a dodanie magazynu ener-
gii może zwiększyć oszczędność o ko-
lejne 10-20%. Połączenie pompy ciepła  
z ogniwami słonecznymi i baterią energii 
zapewnia również wysoki komfort ciepl-
ny w budynku, ponieważ pompa ciepła 
dostosowuje swoją pracę do ilości do-
stępnej energii słonecznej i zapotrzebo-
wania na ciepło. Pompa ciepła może rów-
nież chłodzić budynek w lecie, co popra-
wia warunki termiczne w pomieszcze-
niach. Ponadto magazyn energii zapew-
nia ciągłość dostawy energii elektrycznej 
w przypadku awarii sieci lub braku słoń-
ca, co zwiększa bezpieczeństwo i nieza-
leżność energetyczną. Dodatkowo zasto-
sowanie tego rodzaju zestawu przyczy-
nia się do ochrony środowiska, ponieważ 
wykorzystuje odnawialne źródła energii, 
które nie emitują szkodliwych substancji 
do atmosfery. 

Zintegrowanie pompy ciepła z panela-
mi słonecznymi i akumulatorem energii 
ma sens w przypadku domu, który jest 
dobrze ocieplony i ma niskie zapotrze-
bowanie na energię do ogrzewania oraz 

jest wyposażony w odpowiedni system 
grzewczy np. ogrzewanie podłogowe lub 
niskotemperaturowe grzejniki, które bę-
dą współpracować z pompą ciepła. Sys-
tem ten nie sprawdzi się w starym, nie-
ocieplonym budynku, w którym funk-

cjonuje wysokotemperaturowy system 
np. w postaci starych grzejników. Istotną 
kwestią jest również posiadanie wystar-
czającej powierzchni dachu skierowane-
go na południe lub południowy zachód, 
aby zamontować odpowiednią ilość pa-
neli słonecznych. 

Jakie są minusy tego 
rozwiązania?

Przede wszystkim, wysoki koszt in-
westycji. Połączenie pompy ciepła z fo-
towoltaiką i magazynem energii wyma-
ga sporego nakładu finansowego na za-
kup i montaż urządzeń. Koszt takiej in-
stalacji może sięgać kilkudziesięciu ty-
sięcy złotych, w zależności od mocy i ty-
pu pompy ciepła, wielkości i jakości pa-
neli fotowoltaicznych oraz pojemności  
i rodzaju magazynu energii. Zwrócenie 
się takiej inwestycji może trwać wiele lat, 
a czas ten zależy od wielu czynników, ta-
kich jak zużycie energii, cena prądu z sie-
ci, dotacje czy ulgi podatkowe. Prawidło-
wa i efektywna praca pompy ciepła w po- 
łączeniu z układem fotowoltaicznym  
i systemem magazynowania energii jest 
uzależnione od warunków pogodowych, 

które wpływają na ilość dostępnej ener-
gii słonecznej i cieplnej. W okresach zi-
mowych lub pochmurnych może być ko-
nieczne korzystanie z dodatkowego źró-
dła ogrzewania lub zasilania, co obniża 
efektywność i oszczędność systemu. Ma-

gazyn energii może częściowo rozwiązać 
ten problem, ale nie zapewnia pełnej nie-
zależności od sieci. Istotną kwestią jest 
również odpowiedni dobór mocy i pa-
rametrów urządzeń, w celu zapewnie-
nia optymalnego wykorzystania własnej 
produkcji energii elektrycznej. Dodat-
kowo konieczne jest zastosowanie inteli-
gentnego sterownika, który będzie zarzą-
dzał przepływem energii między panela-
mi, pompą ciepła, akumulatorem i sie-
cią. Nieprawidłowy dobór lub regulacja 
urządzeń może prowadzić do strat ener-
gii, niskiej sprawności lub uszkodzeń 
systemu. Zastosowanie tego rodzaju roz-
wiązania ma wiele zalet, ale również kil-
ka wad i przeciwwskazań. Aby podjąć 
świadomą decyzję o takiej inwestycji, 
należy dokładnie przeanalizować kosz-
ty i korzyści, a także dostosować system 
do indywidualnych potrzeb i warunków. 
Połączenie pompy ciepła z fotowoltaiką  
i magazynem energii może być opłacal-
ne i ekologiczne, ale tylko wtedy, gdy jest 
dobrze zaprojektowane i wykonane. 

Jak uzyskać wsparcie na 
ekologiczne ogrzewanie 
i zasilanie domu?

Uwzględniając wysoki koszt zakupu 
i montażu tego rodzaju instalacji warto 
skorzystać z dostępnych form wsparcia  
w postaci ulg oraz dotacji, które w prak-
tyce są refundacją poniesionych nakła-
dów finansowych. 

W ramach Programu „Czyste Powie-
trze” można otrzymać dofinansowa-
nie na pompę ciepła od 40% do 100% 
kosztów kwalifikowanych, w zależno-
ści od dochodu rodziny i rodzaju pom-
py. Maksymalna kwota dotacji wynosi od  
12 600 zł do 50 900 zł. Dodatkowo na 
mikroinstalację fotowoltaiczną moż-
na liczyć na wsparcie od 6 000 zł do  
15 000 zł w zależności od rodzaju pozio-
mu dofinansowania. Narodowy Fundusz 
Ochrony Środowiska i Gospodarki Wod-
nej dofinansowuje z kolei zakup pomp 
ciepła tylko dla nowych domów o pod-
wyższonym standardzie energetycznym. 
Wsparcie finansowe wynosi od 30% do 
45% kosztów kwalifikowanych, w zależ-
ności od typu pompy. Maksymalna kwo-
ta dotacji wynosi od 7 000 zł do 21 000 zł. 
Do montażu pompy ciepła z fotowoltaiką 
można również otrzymać wsparcie w ra-
mach Programu „Mój Prąd” w wysoko-
ści do 31 000 zł na fotowoltaikę z maga-
zynem energii oraz dotację do 28 000 zł 
na pompę ciepła w zależności od jej ro-
dzaju i standardu w zakresie efektywno-
ści. Dodatkową korzyścią jest możliwość 
skorzystania z ulg podatkowych, które 
obniżają podatek dochodowy od osób fi-
zycznych (PIT). W ramach ulgi termo-
modernizacyjnej można odliczyć w PIT 
wydatki na remont swojego domu, któ-
ry poprawia jego efektywność energe-
tyczną. Kwota odliczenia nie może prze-
kroczyć 53 000 zł. Ulga dotyczy zarówno 
pomp ciepła, jak i fotowoltaiki. Jak wi-
dać, istnieje wiele możliwości uzyskania 
wsparcia finansowego na inwestycję po-
legającą na montażu pompy ciepła z fo-
towoltaiką i magazynem energii. Taka 
inwestycja pozwala nie tylko na oszczęd-
ność i komfort, ale również na dbałość  
o środowisko. 

Ekodoradca Gminy Bieruń
ELŻBIETA MUSIALIK

Kontakt: 32 708 09 64
ekodoradca@um.bierun.pl

Czy to przyszłość energetyki domowej? Czy to przyszłość energetyki domowej? 
Pompa ciepła, fotowoltaika z magazynem energii w jednym systemie. 

Wiele osób, które 
chcą zainwestować 
w odnawialne źródła 
energii, zastanawia 
się, czy warto połączyć 
pompę ciepła  
z panelami słonecznymi 
i baterią. Czy to sposób 
aby ogrzać dom za 
darmo, a przy tym nie 
martwić o przerwy  
w dostawie prądu  
i zadbać o środowisko? 
Takie rozwiązanie ma 
niewątpliwie wiele 
zalet, ale również 
posiada pewne wady  
i ograniczenia. 
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Im bardziej gładko prze-
biegają zawody w ko-
larstwie górskim tym 

więcej pracy musieli wcześniej wło-
żyć organizatorzy imprezy. Tak też jest  
z Bieruńskim Pucharem MTB. Przygo-
towania do 11 edycji trwały kilka mie-
sięcy. Trasę przejazdu należało uzgod-
nić z całym szeregiem instytucji szcze-
bla miejskiego, powiatowego i regio-
nalnego, z Lasami Państwowymi, stra-
żą pożarną i policją na czele. To kilka-
dziesiąt stron zgód, opinii, rekomen-
dacji. Dopiero mając to wszystko na-
leży zgłosić się do Śląskiego Urzędu 
Marszałkowskiego, który wydaje osta-
teczną zgodę. 

Bieruński Puchar MTB tradycyjnie 
odbywa się w pierwszy weekend wrze-
śnia. 

To preludium do 
odbywających się tydzień 
później Dni Miasta.

W tym roku przygotowano dwie 
trasy: MTB i junior. Pierwsza liczy-
ła około 36 kilometrów i przebiegała 
po drogach asfaltowych, a częściowo 
po ścieżkach leśnych wokół zakładów 
NITROERG i ERG Bieruń Folie, góry 
Chełmeczki oraz w lasach.

- Na trasie mogą występować prze-
szkody w postaci leżących pni drzew 
lub konarów, zmuszających do zejścia 
z roweru i jego przeniesienia. Część 
trasy biegnie wąskimi i podmokłymi 
ścieżkami lub przez wysoką trawę - 
przestrzegali organizatorzy na swojej 

Uczestnicy na starcie otrzyma-
ją mapę terenu z zaznaczony-
mi punktami kontrolnymi, 

które należy odnaleźć (na wybranych 
trasach można korzystać z nawigacji 
GPS).

Można wziąć udział w jednej z kilku 
opcji do wyboru:
n Sportowa Gra Miejska, 10 - 15 km, 

kategorie rodzinna i dorosła.
n Trasa piesza 25 lub 50 km.

n Trasa rowerowa 50 lub 100 km
n Rajdy przygodowe (mix odcinków 

pieszych, rowerowych + kajaki),  
80 i 150 km.
Na mecie na zawodników czeka 

ciepły posiłek, bufet pełen owoców  
i słodyczy oraz losowanie 2-osobowej 
wycieczki do Pragi, Wiednia lub Buda-
pesztu.

Informacje, zapisy: 
www.SilesiaRace.pl

Sportowa gra miejska
Silesia Race to ciekawa plenerowa impreza, 

łącząca elementy sportowej rywalizacji  
z rekreacją i przygodą. To wszystko czeka nas 

w Bieruniu, w sobotę 23 września. 

Bieruń przaje „góralom”
Czy do ścigania się na rowerach górskich potrzebne są góry? Oczywiście, 
że nie. Jedna z najciekawszych imprez MTB organizowana jest w Bieruniu, 
a stąd góry widać tylko przy dobrej pogodzie. Dobrą markę zawodów 
budują przede wszystkim ludzie. Wizytówką Bieruńskiego Pucharu MTB 
jest nie tylko rywalizacja, ale przede wszystkim rekreacja i integracja. 
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Rajd Śląska 2023 to jedna z najbardziej 
znanych imprez samochodowych  
w Polsce. Ścigają się tu najlepsi raj-

dowcy, walczący o punkty w krajowej klasy-
fikacji. Zawsze przed rozpoczęciem zawodów 
przygotowywany jest odcinek testowy. Tym 

razem, zawodnicy sprawdzili swoje maszyny 
w Bieruniu. Odcinek testowy wytyczono na 
2,8-kilometrowym odcinku drogi obok za-
kładów Nitroerg w Bieruniu. Najlepszy czas 
podczas tej sesji uzyskali Kacper Wróblewski  
i Jakub Wróbel (Skoda Fabia Rally2 Evo). 

U nas testowali maszyny przed Rajdem Śląska

stronie internetowej, ale - jak się póź-
niej okazało - te przeszkody nie by-
ły utrudnieniem, lecz atrakcją prze-
jazdu.

Trasa Junior był krótsza (14 km)  
i z oczywistych względów o mniejszym 
stopniu trudności. 

W tym roku na starcie 
stanęło ponad 130 
zawodników. 

Część była z Bierunia, ale wie-
lu przyjechało z bliższych i dalszych 
miejscowości naszego regionu: Lędzin, 
Imielina, Bojszów, Chełma Śląskiego, 
Tychów, Mikołowa, Katowic, a nawet 
Dąbrowy Górniczej, Piekar Śląskich 
czy Zabrza.

Renomę Bieruńskiego 
Pucharu MTB można  
prosto wytłumaczyć.

W gronie miłośników rowerów gór-
skich jest spora grupa zawodowych 
ścigaczy. Tacy szukają zawodów o wy-
sokim stopniu trudności, gdzie jest 
większe zainteresowanie mediów i wy-
sokie nagrody. Są w Polsce organizo-
wane dla nich wyścigi, ale trudno takie 
imprezy nazwać promocją rekreacji.  
Z drugiej strony, jest wiele imprez 

MTB dla amatorów, ale nie wszystkie 
można uznać za udane, ponieważ za-
wodzi organizacja. 

Bieruński Puchar MTB (na sa-
mym początku pod inna nazwą) jest 
organizowany od 2013 roku. Więk-
szość błędów jakie mogą się przytra-
fić przy takich zawodach, została już 
popełniona, a wnioski wyciągnię-
te. Wystarczy poczytać komentarze 
w portalach społecznościowych po 
11. edycji. 

Nie ma wpisów krytycznych, 
a jedynie pozytywne 
„narzekanie” na terenowe 
niespodzianki na trasie. 

Do Bierunia nie przyjeżdżają zawo-
dowi „górale”. Pojawia się za to coraz 
więcej zorganizowanych ekip, dla któ-
rych rywalizacja jest ważna, ale więk-
sze znaczenie ma rekreacja i środo-
wiskowa integracja. Więcej na temat 
Bieruńskiego Pucharu MTB moż-

na poczytać na stronie Towarzy-
stwa Turystyki Aktywnej w Bieruniu  
(www.tta.org.pl).

Nad udanym przebiegiem 
11. edycji imprezy pracowało 
kilkadziesiąt osób, ale 
mózg operacji stanowiła 
czwórka: bieruński radny 
Edward Andrejczuk oraz 
Marzena Łyczkowska, Paweł 
Morawiecki i Bogdan Więcek.

Bieruń przaje „góralom”
Radny  
EDWARD ANDREJCZUK, 
pomysłodawca i organizator 
Bieruńskiego Rajdu MTB
Nie starczyłoby miejsca  
w gazecie, aby podziękować 
wszystkim pasjonatom 
sportów rowerowych, którzy 
pracowali nad organizacją  
11. Bieruńskiego Pucharu 
MTB. To była ciężka praca 
zespołowa, ale było warto, 
chociażby po to, aby 
zobaczyć satysfakcję i radość 
zawodników przejeżdżających 
linię mety. Dziękuję także 
uczestnikom wyścigu, również 
tym spoza naszego miasta. 
Mam nadzieję, że udział  
w wyścigu dostarczył im wielu 
emocji, adrenaliny i dobrych 
wspomnień o Bieruniu. 
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BURMISTRZ MIASTA BIERUNIA

OGŁOSZENIE
o uchwaleniu miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego

Na podstawie art. 43 ustawy z dnia 3 października 2008 r. o udostępnianiu 
informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie 
środowiska oraz o ocenach oddziaływania na środowisko (Dz.U. z 2023, poz. 
1094 z późn. zm.), informuję o podjęciu przez Radę Miejską w Bieruniu Uchwały  
w sprawie przyjęcia zmiany miejscowego planu zagospodarowania przestrzen-
nego terenu położonego pomiędzy linią kolejową, Potokiem Goławieckim, ul. Wa-
welską i ul. Bohaterów Westerplatte w Bieruniu - Etap I, Uchwałą Nr VIII/3/2023 
Rady Miejskiej w Bieruniu z dnia 29 czerwca 2023 r. (Dz. Urz. Woj. Śląskiego  
z dnia 14 lipca 2023 r., poz. 5701).

Z treścią w/w dokumentów, uzasadnieniem, o którym mowa w art. 42 pkt. 2 
oraz podsumowaniem, o którym mowa w art. 55 ust. 3 przywołanej ustawy, za-
poznać się można w siedzibie Urzędu Miejskiego w Bieruniu przy ul. Rynek 14, 
(segment A, piętro II, pokój nr 204), 43 - 150 Bieruń.

BURMISTRZ MIASTA
KRYSTIAN GRZESICA

Gabinet Profilaktyki 
Zdrowia - Sara Ba-
jura to prywatna 

działalność gospodarcza 
prowadzona przez mgr 
fizjoterapii, w ramach 
której właściciel prowa-
dzi jednoosobowy in-
stytut naukowo-badaw-
czy profilaktyki zdrowia  
i filozofii, Akademię Psycho-
fizjoterapii oraz wirtualny 
Uniwersytet Kształcenia 
Zawodowego ze stacjo-
narną siedzibą oraz w wa-
runkach domowych. W ra-
mach działalności funkcjonuje 
Polskie Towarzystwo Psychofizjoterapii będą-
ce organizacją non-profit w zakresie prowa-
dzenia rehabilitacji wolontaryjnej w postaci 

platformy e-lerningowej, zdalnie 
i stacjonarnie oraz w warun-

kach domowych. Akademia 
Psychofizjoterapii prowa-

dzi własne ścieżki eduka-
cyjne oferując szkolenia, 
warsztaty i korepetycje 
oraz praktyki zawodowe 

w każdej dziedzinie nauko-
wej. Główną misją przed-

siębiorstwa jest rehabilitacja 
interdyscyplinarna i inte-
raktywna docierająca do 
każdego w sposób kom-

plementarny oraz doradz-
two rozwoju osobistego, do-

radztwo zawodowe i społeczne. 
Rehabilitacja, resocjalizacja i kształcenie osób 
w każdym wieku i stanie świadomości oraz re-
habilitacja i behawiorystyka zwierząt.

Sudoku


